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KURYER LITEWSKI
w FPilnie w Poniedziałek dnia 3i Grudnia p.s, 182 3 Roku.

W ia d o m o ś c i K r a j o w e ,

(M atn ia  data gazet sankt-petersburakich jest 
dnia  22 grudnia.

W ikarym * metropoM sankt petersburskiey, 
przenay wielebuieyszy Grzegorz, biskup rew elski, 
przez Najwyższy reskrypt z dnia 18 listopada, po­
liczony do orderu s. Pfłodzim ierza  2giey klassy. 
(G. S. P )  o j  j

Jenerał major a r ty l le ry i , Sładcn, naczelnik 
fabryki broni w Tule, mianowany kawalerem o r­
deru ś. W łodzim ierza  agiey klassy (C. I.)

Nayłaskawiey mianowani kawalerami orde­
rów;

;S. U łodzim ierza 3ciey klassy: jenerał majoro­
wie i dowódcy; agiey brygady i4tey dywizyi pie- 
szey F risz , 2giey brygady 3ciey dywizyi kiryssy- 
erów Dawidów  2gi; i 2giey brygady, 2giey dy wi­
ry  i grenadyerów Czeodajew is^y.

orderu htey k la ssy : radca rządu gu* 
bernialnego mińskiego, radca kollegiulny Cżernie* 

jew , assesor tegoż rządu, radca tytu larny Petro- 
pawłowskr, porfpólkow nik bielewskiego pólku pie­
szego Sierhiejew, major pieszego pólku tulskiego 
K rjuk  'w ski. majorowie pólkow strzeleckich: 25go 
$ukm  2gf,‘afigó Mielhunow  2°ii  Andreiew  2gi;d«*«*> — 
HV szUbs-oi cpr 3go korpusu rezerwowego kawa* 
leryi, rnajor półku kiryssyerskiego orderowego K ar- 
tawcow j starszy ad jutant głównego sztabu igo w 0y- 
ska, kapitan gwardyi półku pawłowskiego Setn i­
ków, majorowie pólkow: rjażskiego pieszego Pa- 

fn u tjew , 2950 strzelców Puzyrewski 2gi, fanagoryy- 
skiego grenadyerów Ogaliri iszy; 2bgo strz.elcow 
M ałachow. małorossyyskiego grenadyerów Kadom- 
cow rjazańskirgo pieszego Hankiewicz, jarosław­
skiego pieszego 1 starszy adjutant 5go korpusu pie- 
szego D anii o.w.

S. A n n y  3ciey klassy: Sekretarz rządu gu- 
bernialnego mińskiego radca ty tu larny  Arcim o* 
wic z. (fi. I.)

Podług gazety senackiej , przez Naywyższe 
Ukazy J e g o  C e s ą r s k i e y  M o ś c i  do Rządzącego Se­
natu:

D. 3 grudnia ; Radca tytularny, Ignacy M a ­
xim ow, urzędnik pocztamlu sankt-petersbur^kiegc, 
do zwiedzania staoyy pocztowych, w nagrodę cd- 
znaczPiącey się i gorliwey służby , z N  a y m i ł o- 
ś c i w s z e g o  naznaczenia, prócz pensyi zwy- 
czayney, pobierać będzie doży wotniey po 5oo r u ­
bli na rek.

D. 5 grudnia. Znaydujący się przy missyi 
durhowney w Pekinie, lekarz gtey klassv W o y . 
Ciechowski, za odznaczającą się gorliwość, podnie­
siony na assesora kollegialnego.

D. 7 grudnia. Zarządzający wileńską tamo- 
żnią, radca kollegialny, fon Smitten, mianowany 
naczelnikiem wydziału celnego rew ebkbgo.

T eyie  daty. Naczelnikiem wydziału celnego 
archangidskiego naznaczony odstawny półkownik 
Jłurm an,?dotąd naczelnik wydziału celnego lipaw- 
skiego, a na jego mieysce przeniesiony zarządzają­
cy tamożnią radziwiłłowską radca kollegialny Ba­
ron Szwachheim.

D. 11 grudnia. Naznaczony sekretarzem przy

rodak francuzki Lobsztein, p rze jęty  został do słu* 
t j y  rossyyskiey w randze radny tytularnego, i  li­
czyć się ma w departamencie udziałów.

L>. t2 grudnia. Radca kollegiałny Alexan­
der Turgieniew , nayłaskawiey mianowany radca  
stanu i naznaczony gubernatorem cywilnym to ­
bolskim, z wypłatą, po. 2600 rubli na rok pensyi 
przezeń pobieraney, pfóća zwyczayney płacy.

, F eyie daty. Naczelnik oddziałowy kancel- 
i.iryi Naczelnika głów nego sztabu J e g o  C e s ą r s k i e y  
Mości, 5tey klassy Czernousow, na własna prośbę, 
został uwolniony od teraźniejszych obowiązkow, 
a w nagrodę odznaczającey się i długiey służ­
by nayłaskawiey podniesiony do 4tey klassy, i  
przyłącza się do heroldyi, z pobieraną dotąd pensyą 
po 2000 rubli na rok i naznaczoną dlań ukazem 
d. 12 grudnia 1819 roku pensyą dożywotnią; a na 
ruieyscu jego naznaczony naczelnikiem wydziało­
wym teyze kancellaryi urzędnik 8mey klassy 
B iisk .rnow .

D. i 4 grudnia. Miński W ice  guberna to r , 
Kam ieński, został uwolniony ze s łu iby , a na jego 
mieysce naznaczony, prezydent rządu gubernialne- 
go riazańskiego, radca stanu M ałafiejew , z zacho- 
wamern teraz pobieraney przezeń płacy.
pufąc?.iŁâ *acV i:*enat °S^0S‘i Ukazy okolne nasłę-

1;I D .  10 listopada r. t. z igo Departam entu . 
azeW  kupcy 1 mieszczanie, niemający prawa na 
wchodzenie w podrad podług jego summy, op łaca j  
pieniądze procentowe od kapitałów tey  r Idv któ 
rey prawo to pozwolone. b*“y,Kto-

2) Dnia i 4 grudnia , 8a5, z ago Departamen- 
tu , o wydawan.u włościanom przy podradach z eó- 
ry  pieniędzy, za poręką gromady. 6

?.) Dnia 17 grudnia x823, z i g0 Departamen- 
tu, o zabronieniu mieszczanom, którzy podali do 
poświadczenia xięgi poźniey od naznaczonego pra- 
wern t e r m in u , prowadzenia handlu na summę, 
wyzszą od 1000 rubli. *

Kurs sankt-petersbur&ki d. 18 grudnia: dukat 
hollen. nowy 11 r. 5o kop.. Zmiana złota a r .  kop 09 
Zmiana srebra 2 r. 73^. k.

Nieustający dochod kommisyi umorzenia d łu­
gów: 6§ a s s y g n a c y a m i  x>o  I

6£ brzęczącą monetą — 99 l  procentów
5$ takąż — __ -  851, I

W i l n  o.
Rząd Gubernialny Litewski-Wileński prze- 

słał dla ogłoszenia, o nieużywanu języka polskie­
go w korrespondencyach u rzędow ch i prośbach do 
Rządu w brzmieniu następujące™:.

„ W  L tewsko-Wileńskim Rządzie guberni- 
alnym rozważano: iż podawane bywają do tego 
Rządu, od proszących skargi, prośby i doniesienia* 
a od Sądów Ziemskich i Grodzkich, Magistratów 
i Ratuszów, przysyłane bywają raporta w języku 
polskim, po większey części bez zachowania formy 
1 porządku na to ustanowionych; zapełniane bywa­
ją różnemi okolicznościami, sobie przeciwnemfc, 
przychodzą jeszcze niekiedy i takie, w których 
nie tylko gramatyczney zrozumiałości; ale i pro-

r   r > . . -  . . .  - , , . . . .  * 8tey istoty sprawy doczytać się nie podobna; nad-
5  ? e y u ^  o SCI» Vł e , to układane bywają zbyt obszernie, bez iadney

i t y X l ' * n U s c '  H e l e n s #  1 a w  ł o w n i e ,  w tom potrzeby, oratorskira sposobem pisane^pn-



«poJioi« opierających pisma iwe w.cey na t r a l . 
somówstwie, niżeli na rzeczy i is to^  gamego q. 
pisu, które proszący powinien praWgjwie i do- 
kładme wyłożyć i dowieśdź to, co p ^ e w p ro . 
iłżach, a Sądy Ziemskie i Grodzkie, Ma*st,raty  i 
Ratusze w raportach, z przyląozeniem d<-oicłz do­
kumentów i innych papierów, prowadzą koi-eSp0n_ 
dencyą takoż w języku polskim; na któryck roz- 
patrzenie i przekładanie niemało potrzeba czasu, 
załatwiać zaś tłumaczeniami wchodzące w n *d 
■wyozay wielkiem mnóztwie do R /ądu  Gubert.ial- 
nego papiery, jest niepodobieństwem , bo w nim 
tylko do stycznia 1818 roku był translator; a od 
tego czasu przy naywiększem zajęciu się Członków, 
z tradnośoią uskuteozniają się ^tłumaczenia przez 
oficyalistów kancelląryynych, i zadają niezmierne 
zatrudnienie dla Zasiadających, a rodząc niepotrze­
bną korrespondericyą i widoczną nawet przewło­
kę, jak w rozwiązywaniu raportów, w polskim 
języku pisanych, tak równia i w przezieraniu u- 
kładarnych z niewyrozumiałyeh tłumaczeń dokła- 
dow.— Ze zaś dla zaradzenia temu wszystkiemu, na 
osnowie .Ukazów Rządzącego Senatu d. 16 stycznia 
ry io  ro k u ,  3o marca 1806 roku i 26 maj* , 1810 
roku  wydanych. Rząd ten  pod dniem 2! oktobra 
t 8 i4 roku obwieścił w Gubernii, ażeby dckumen- 
ta  i same prośby podawane były t  tłumaczeniem, 
albo z w ypitkam i w języku rossyyskim, i tafcie roz­
rządzenie było rozpatryw ane w Rządzącyłh dena­
cie, którego Ukazem z dnia 22 lutego tegoż ro.ku 
l 8 i4 nie tylko nie uchylono, ale też Ukazem Se­
natu  x dnia a5 lipca 1817 reku z N. 17,4j 5 do 
Rządu Gubernialrtego Grodzieńskiego wydanym, i 
od Litewskiego P. Gubernatora W ojennego , dla 
rozciągnienir i na ten Rząd tegoż samego w pro­
wadzeniu interessow rozporządzenia, jakie napro­
wadzone w Rządzie Gubernialnym Grodzieńskim, 
w kopii przesłanym, utwierdzone; dla tego podług 
łezoluoyi z dnia 9 augusta teraźnieyszegó foku 
eapadley, F o i t s n o w i l ;  do wszystkich mieysc 
Urzędowych Guherni&lnych koramunikować,' a 
Ziemskim Powiatowym i Grodzkim Sądom, M a­
gistratom i FUtuszdm, takoż Nlieskim i Ziemskim 
t< ’iieyom tuteys^ey Gube-buii *.s»iecio p n r t  Uk«. 
ey, ażeby pierwsze raczyły odtąd pod żadnym, po­
zorem nie przysyłać tdb tego Rządu odniesień, a 
podległe Urzędy raportow do Zwierzchności Gu- 
berniainey w polskim języku, (jak teraz, z liczby 
ich Sądy Ziemskie i Grodzkie i niektóre M agistra­
ty  i 'Ratusze przysyła ją), ale , w Rossyyskim; yr 
szczególności zaś Policy om Mieskim i Ziemskim 
surowie ponowić zalecenie, ażeby w okręgach swych 
opublikowały kilkakrotnie, z uczynieniem wrażetoi* 
Obywatelom i wszelkiego stAnu mieszkańcom: ażeby 
każdy z nich w sprawach swych, podająo do 
Zwierzchności Gubernialney prośby, zachowywał 
przepisy następujące: 1) Ażeby one pisane były w
języku Rossyyskim, i na przepisanym przez LT- 
kaz N a y w y ź s z y  z dnia 24 listopada »8ai ro- 
ku papierze hertowym, z zachowaniem, wyda- 
pey formy i * t ’oskliwą ostrożnością, ażeby w 
tytule CESARSKM omyłek, skrobanek i popra­
wek nie byłct; 2 Ażeby nie umieszczali zgoła 
niczego niepotrzebnego , nierzetelnego, i do spra­
w y  nienąleżącego a bardziey wyrazów przykrych 
i pieniactwa; 3) Ałtby koniecznie wymieniali, kto 
układał i pisał te prośby, i żeby się ciż sami na 
ttioh podpisy wali; 4) Ażeby dokutnenta składali ńa 
papierze herbowym, takiey ceny, na jakim pisane 
prośby, z tłumaczeniem albo w ypitkam i w języku 
rossyyskim; równi?ż i pienipoteneye, ażeby wy­
dawali plenipotent»m na papierze herbowym z po. 
Świadczeniem w ptzyzwoitym urzędzie sądowym; 
i 5) Żydzi i Karainy, ażeby takież prośby i skat- 
gi, tudzież pienipoteneye pisali koniecznie po ros- 
syysku , albo po polsku, albo też po niemiecku,
§  zgoła nie po hebraysku, i żeby koniecznie w y ­
rażali zwoje łamihje czyli przezwiska. Jeżeli zaś 
kto sam pisać me umie, tacy mają, ;na osnowie 
praw a pod. tytułem  b lo ien ja l rozdziału 10, a r ty ­
kułów a46 i 248, rozdziału u  artykułu 4 rozdziału 
»7 artykułu 36, i rozdziału 30 artykułu  4 i, prosić 

'Arugich do podpisania za siebie, ale krzyżyków, 
as i  muych znaków na mieysou wyraźnego pod­

pisu proszących, ażeby nie używali, dla uniknie- 
nia wszelkiego fałszerstwa; gdyż bez zachowania 
wszystkich tych prawideł, nie tylko te skargi, 
prośby, i pienipoteneye, nie będą przyjęte do czy­
nienia. ale przeciwnie na osnowie a r t ik u tu  34 te ­
goż N a y w y i  s z e g o Ukazu z dnia 24 listopada 
1821 roku, powró; one zostaną z nadpisam i, i nad- 
dto przestępujący to, jako Z atrudniający Urząd, a 
osobliwie uży waiący csegokolwirk, do rzeczy nie- 
należącego, albo wyrazów k r z y w d z ą c y c h  albo pie-  
ńiackie i niesprawiedliwe prośby p r z y n o sz ą c y ,  pod­
padną na osnowie Ukazów . N a j w y ż s z y c h  
z dnia 2^ lipca 1797 ii 3o marca 1806 roku, od­
daniu do sądu dla przykładnego osądzenia podług
surowości jaraw . Dla wydrukowania zaś o tem i
w gazecie Kuryera. Litewskiego, poslaĆ do Ręda- 
ktora jejr pr*y zapisce z Kanceliaryi tegci roz 
porządzęriia kopiją; a do Litewskiego P. W ojen­
nego Gubernatora o tem przedstawiając, |>rosić 
Zwierzchmczego ze strony Jego na rzecz tę zgo­
dzenia się, a póki to nie nastąpi » do skutku tego 
nie przywodzić; które to rozporządzenie było przed­
stawiane Litewskiemu P. Wojennemu G ubtrna 
torowi, który zna>dująo je żgounem z.prawami i 
kobiecznie potrzebnem dla zachowania porządku, 
na odbywanie interessow uitańowionego . pr/.eło- 
Żył pod dniem i 4 teraźnieyszegó grudnia z N. 4385, 
podać ję do wykonania bez odvyłoki. Autentyk 
podpisany przez Zasiadających PP. Urzędników i 
poświadczony przez Sekretarza. Zgodno Sekre­
tarz  U kawaler K U ist ...

Z  autentykiem czytał: Exekutor Hudziewicz.

Dnia »2 teraźnieyszegó -miesiąca deceirbra, 
na tuteyszym tea trze ,  dana była na dochod.In­
walidów reprezentacya sztuk gimnastycznych i 
konnych, przez kompanią artystów tychże sztuk 
pod dyrekcyą JP. Finardego, z którey dochód wy. 
nosił rub. sr. 48 kop. 90, po odtrąceniu z tey  sum 
my expensow na światło i inne drobne wydatki, 
prócz muzyki, która pracę swą na ten przedmiot 
ofiarowała bezpłatnie, reszty, pozostało do odesła­
ny* gdzie należy rubli srebr. t r z y d z i e ś c i  p ie ć ,  kop. 
siedćmdzirsii|t, j a k o w e  po wymianie na assygnacy e 
czynią sto trzydzieści dwa ruble.

< N i e m c y ,
O d brzegów Menu, dnia 11 grudnia.

.»• <, (z G azety W ar$zaw*kiey.\
List p ryw atny z M onachium  donosi, iż ob­

chód a5oioletmego panowania Króla Bawarskiego, 
przypadający w dniu 16 lutego 'roku przyszłego 

, i 8 a4, ma nastąpić dopiero d. 17 maja, w rocznicę 
urodzin tegoż Monarchy i nadania knns'.vtucyi 
krajowi. Słychać, iź NŃ. Cesarstwo Ichmość Au* 
stryacęy, K ról Jmć Saski, i inne dostoyne o oby, 
zjadą na tę uroczystość do M onachium. Mówią 
także o zamężciu , Królewney bawarskiey Z c f i i  z 
A rćy ; Xiążęciem aystryaqkim Franciszkiem.

Kilku znakomitych bankierów angielskich u- 
tworzyło niejaką opprizycj/ą przeciwko bankiero­
wi Ratschild  , utrudniając przedsięwzięcia jego. 
Wspomniony bankier miał juz ponieść znaczną 
szkodę w czasie układów w Londynie o pożycakę 
miliona 5oo,ooo funtów szterlingow dla P o r t u g a l i i ,  
którey się podjął bankier O oldtsm ith, a do' któ­
rey się także Pan Rotschdd  ubiegał.

Unia  a3. Na sessyi związku niemieckiego 
d .  j j  b. m. w F rank/orc ie, przyjęto jednomyślnie 
wniosek przewodniczącego posła auśtryackiego, aby 
nowe nauki i teorye nie miały żadnego wpływu 
do postanowień seymowych. Zgromadzenie zaś a 
zupełną ufnością oddaje mądrości rzą<jow zw iąz­
kowych staranie, aby rzeozorie nauki nie znalazły 
przystępu w szkołach i uniwersy tetach, i aby przez 
to nififrozpościerano mylnego zdania o właściwych 
stosunkach związku.

Były Cesarz mexykanski Iturbida przybył d .  

i l  b. tn. z Liw orny  do Frankfurtu  nad M enem, x 
dwóma synami, z których jeden ma 8, a drugi 12 
lat, tudrież synowcem i byłym członkiem stanów 
hiszpańskich Don M ariano Torrente. Nie ma przy 
sobie żadnego służącego. Ze wzrostu i postawy 
jest bardso podobny do umarłego Napoleona^ wre-



ficie ma wfosy blond i twarz bladą. Dnia 23 b. 
m zwiedził w F rank/'orc ie  kały no i okolice mia­
sta, a o g idziaie 7«iey urlał się w dalszą podróż do 
Londynu. .

Dnia 7 b. m. przed godziną 5 po północy da­
to  się uczuć w Muhlheirn, w kraju badeń.kim, i 
okolicach, disyć mocne trzęsienie ziemi z małym

Sodziemnym hukjem , od strony północno-wscho- 
niey ku południowo zachodniej.

P r u  s s ir.
Berlin dnia  3o grudnia  

(z Gazety W' arszawskisy.)
Daia a'4 b. m wysźło tu obw ieszczenie, aby 

Wszyscy wierzyciele tak nazwanych surnm bajoń­
skich którym z kapitału lub prowizji od dłużni­
ków byłego Xięztwa VVarszawskiego potrącono 
to, co oiź dłużnicy do dnia i stycznia i 81'9, bądź 
gotowemi pieniędzmi, bądź produktami oddali do 
skarbu byłdgo rzeczonego Xięztwa, zgłosili się n a j ­
później do dnia 3 i tr.aja rokfi przyszłego do kom- 
m iisyi likwidaf yyney w B ydgoszciy , z żądaniem 
stoso w-negot wynagrodzenia.

Niedawno przybył tu rtta-ior i adjutant skrzy­
dłowy M onarchy  nasź^go Bojar.owski gońcem 
H  lednia. Przejeżdżał tędy Cesarsko Kossyyski
goniec Schmidt, wysłany z M adrytu  do tetters* 
burga.

VV wielkiem Xięztwie Poznańskiem sa dwie Wyż­
sze szkoły: jedna w PoznartiU, a druga W L.esznie‘, 
opróo* tego |est w Poińaniu  semmaryum nauczy­
cieli i seminaryum duchowne, oraż szkoła rysun­
ków dla rzemieślników.

’ _ W  », o  c  h  r .
Od granic W łoskich dnia  10 grudnia.

' (z Gazety WarszdWskiey.) . ,
K toś w R zym ie  , nie wymieniając nazwiska 

swego, złożył 20 000 skiidow na pomnik, który, pod 
zarządzeniem kardynała Consalvi, ma bydź wysta­
wiony zmarłenui Papieżowi .Piusowi V II. Robotą 
jego zaymu.e się sł&wny rr.ezEiarz T fw w aldsen .

Dnia 4  b. m . d a ło  s ię  Uczuć w R zym ie  l e k ­
kie trzęsienie ziemi.

Pod czas burzy d. 17 z. m. przy Anhonie  u- 
tooąło 3ch ludzi z bryg-ntyny angielskiey; jednego 
z n eh połknęła ryba ńiorska, która dwa dni pły­
nęła za tym statkiem: inni schronili się na maszt, 
gdzie przez *3 godzin żywili się kilku cebulami, 
aż ich okręt papież ki uratował i przywior.ł do An* 
kony^ dokąd także potem i brygaiitynę sprowa­
dzono. _ '

N Rozeszła się w LiwoCnie pogłoska o zamor­
dowaniu konsula angielskiego w Tunecie. Listy z 
M alty  odebrane d. 7 B. m. zawierają w tey mierze 
ha^tępUiąoą Wiadomość, potrztbujacą jednak po­
tw ie rd z en ia ^  Na okręcie angielskim, płynącym z 
wysp greckich do M alty, było 80 podróżnych gre­
ków. Na morzu zatrzymała go fregata tunetań- 
ska, i żądała wydania greków j czego kapitan an ­
gielski odmówił. Dowódca fregaty tunetańskiey 
wysłał zb ro jny  statek, 1 gwałtem zabrał greków. 
Kapitan angielski udał się zaraz do M alty  i do- 
niod o całym wypadku. Natychmiast posłano do 
Tuhetu  lekki okręt po wziętych greków; lecz za­
miast ich wydania, odpowiedziano, i i  są poddany­
mi Porty i buntow nikami, 1 źe wydanymi bydź nie 
mogą, bo już zasłużoną karę odnieśli. Niewiado­
mo co się stało z konsulem angielskim w 'Lunecie, 
k tó ry  się mocno wstawiał Za tymi nieszczęśliwy­
mi Posłano doniesienie o tern wszystkiem do Lon­
dynu.

Dnia 28 z. m. kardynał O ppizon iarcy-biskup 
bonoński, ochrzcił w R zym ie  w kościele ś. K ata­
r zy n y  syeńskiey, żyda Angelo Sacerdoti z dwńma 
łpS° synami i córką Rodzicami chrzestnymi byli 
przez Zcistępst" o X ią ie  Modęrty, Legat Ferrary, 
Królowie Ba warżkL następca tronu i jedna z Xię- 
żniczek saskich. Zcna lego izraelity daw niey iux 
przyjęła wiarę katolicką.

i » A K C I i .
P aryż dnia  20 grudn ia .

■ ... (* G azety W arszaw skiey.) ‘
_; Jeden z tuteyszych dzienników umieścił na­

stępujące uwagi o zwycięzkim powrócie Xięcia An* 
gouleme 1 nadziejach Francyi. • F rancya stanęła 
na stopniu znaczenia politycznego, przewyższają­
cym naysmie.lsze nadzieje, jakie stałość rządu naszego 
wzbudzić mogła- Na 10 miesięcy przed rozpoczę­
ciem w oyny z Hiszpanią, światli nawet ludzie w 
P aryżu , prorokowali same tylko klęski, a zdanie 
to dzielili jenerałowie, którzy z doświadczenia zna­
li Hiszpanią. Ministrowie nawet, celujący m ądro­
ścią swoją , nie zachęcali do zupełnego uchyleni* 
koństytueyi hiszpańskiej., Nie można zaprzeczyć, 
u  zdania te były' przeszkodą dla rządu naszego; 
lecz mimo tego, nie tylko rozpoczął dzieło, tpokoy- 
nie i bezpiecznie, ale oraz w ciągu woyny po tra­
fił utrzymać, a nawet powiększyć kredyt krajowy. 
Bourbon,przyszły następca tronu francuskiego.wróż 
cił z woyny, którą za tak niebezpieczną i awan- 
tu łn icźną  w ystaw iano , uwieńczony tćką  sławą 
i taką miłością żołnierzy swoich przez wiel­
kie umiarkowanie w  zwycięztwie, a wzgląd dla 0- 
błąkanych, iż o jczyzna nie mogła go przyjąć in i -  
ćzey, jak z ńay większą wspaniałością. F rańcya z 
tam tey strony Pireneow ozdobiła swe skronie wa­
wrzynem. Jeśli kiedy byli w^eTcy- Monarchowie 
i mądrzy ministrów ię, czas obecny posiada ich ró­
wnie , iak dawniejszy. Dowód twierdzenia tego 
zaczął się w W eronie , a skończył się to P ary Ł u t

Jenerał Guilleminot miał już .kilka razy  w y­
słuchanie u Króla Jmci i Cięcia Angoulem e , le'ez* 
niemasż jeszcze pewności, czyli jako poseł fran- 
cuzki pojedzie do Stam bułu. Dzienniki mimstć- 
ryalnfe ogłaszają bliski jego wyjazd, a liberalne za­
pewniają, iż nie wiadomo, czyli przyymie tan u- 
yząd. Osoby świadomsze rzeczy twierdzą, że już 
go przyją ł, i obiecują ż tąd równie dobroczynny 
wpływ do Dywanu Porty, jak w Hiszpanii, gdzie 
należał i do woyny i osUtniey cdmiany m inistrów 
w tamecznym krajii. óódaje się, iź niespodziewa­
na ta  odmiana była Warunkiem clągłey promocyi 
ze strony Francy i ;  a chociaż rząd francnzki nie 
może ztąd wielkiej obiecywać sobie korzyści, po­
czytuje ją atoli za ważną , zmniejszając przew a­
gę innego vrpływu. Jeśli nowi ministrowie hisz­
pańscy potrafią ocalić oycźyznę w dzisieyszey p n - ,  
k rey  Chwili, mieć będą wielką zasługę i zjedt 
Sobie wieńce ooywatelskie, k tóre  każdy chętnie 
im p rzyzna , kto postrzega trudności ich urzędo­
wania. Caśa Ir u jo  wyszedł ze szkoły Florida- 
blanca , o którym m ówią, iż po Xym enesie , był 
nayzdatnieyszjrm ministrem hiszpańskim. Salazcr  
autor dziejów potęgi morskiey hiszpańskiey, da­
wno służy krajowi, i z talentami łączy niezmordo- 
warią czynność. Podobnież mówić można o mini­
strze sprawiedliwości Heredia , któremu niedawno 
Król berdynand, nadając dostoyność hrabiego, oka­
zał zaufanie swoje; do wyboru zaś jenerała Santa-  
Cruz na ministra woyny, naywięcey przyłożyło sie 
to, iż w Ameryce walczył przeciwko powstańcom. 
Czas pokaże, czyli P. Ballasteros polepszy stan skar­
bu hiszp-ńskiego, co jest rzeczą bardzo trudną. O 
warunkach, pod któremi rząd nasz ma zostawić 
wojsko  w Hiszpanii , rozchodzą się rozmaite po­
głoski. I  tak: słychać, iż zastrzegł sobie wynagro­
dzenie, i i  pobyt woyska w Hiszpanii, ma trw ać  
tylko 6 miesięcy, i ma bydź przedłużonym-, jeśli 
Hiszpania wszystkich opisow ściśle nie dopełni. 
Wszakże wszystko to będzie dokładniey wiado- 
mem po zwołaniu izb.

Monitor donosi t  portu Santa M aria , i i  tete 
K adyxie  uzbrajają wszystkie okręty  wojenne hi­
szpańskie, dla przedsięwzięcia wyprawy do Ame­
ryki południowej-.

Miasto Paryż wezwało wszystkich sławnych 
malarzów, aby na pamiątkę woyny w Hiszpanii zro­
bili obrazy , wystawiające przeyście woyska prze* 
rzekęBidassoat zajęć:eLngtono, w ejście do M adrytu , 
zajęcie Lorca, zajęcie Korunny, zdobycie Troca- 
dero, zajęcie Pam peluny, zdobycie Santi Petri, o- 
swobodzeaie Króla hiszpańskiego, przyjęcie Xięcia



lAn gonie me przez tegoż Monarchę i rodzinę jego, 
Miasta M arsylia , h a u  i Bordeaux  za mówiły tak­
że podobne obrazy.

Wczasie z f  bycia Trocadero, szczególniey od­
znaczył się batalion półkownika W interfe ld . Z a­
raz  po bitwie Xiążę naczelny wódz mianował te ­
go mężnego ohcera urzędnikiem legii honorowey, 
i zapytał się go: czyli ma jakie jeszcze żądanie ? 
Pólkownik prosił go o umieszczenie' swego syna 
w kollegium w Sztrazburgu  na funduszu krajowym, 
co też zaraz pozyskał.

X ią ie  Bourbon, który niedawno złamał nogę 
na polowaniu, używał znowu tey rozrywki wMniu 
ś. Huberta, lecz w pojeździć.

Monarcha nasz pozw olił odstąpić kana łuOurcq, 
należącego do Xięcia Orleanu , miastu Paryżowi, 
a tak ustała długa sprawa, tocząca się w sądzie, i 
kanał ten  wkrótce zostanie ukończony.

Jenerał Guilleminot był w roku i8og posła­
n y  w  pewnem zleceniu do dworu perskiego; ba­
wił niejaki czas we wschodnich krajach; a potćin 
o trzym ał rozkaz udinia się do S tam bu łu , gdzie 
kilka miesięcy mieszkał. Ma turecki order pół- 
xiężyca i perski słońca. Poznał dokładnie rnteres- 
sa obu tych krajów.

Słychać, iż nowi ministrowie hiszpańscy ka­
żą uwolnić nawarczyków , którzy oddawna siedzą 
w  więzieniu w Pam pelunie  i Fuente la R eina  za 
zdania polityczne.

Jeden z tuteyszych dzienników donosi z T a­
lonu  pod d 6 b. m. o uzbrajaniu tam 6 fregat i 8 
korwet, które, jak słychać, mają płynąć do Brezylii 
lub na morze południowe.

Znaydujesię tu młody w ęgrzyn , mający lat 
l i , nazwiskiem Leist, który wybornie gra na for­
tepianie. Układa oraz muzykę w guście naysła- 
wnieyszych mistrzów, i podług danego thema  gra 
bez przygotowania, dodając zawsze nowe i piękne 
tnyśli. Niedawno zaczął się uczyć języka fran- 
cuzkiego, i już bardzo znacznie postąpił.

A n g l i a .
Londyn  dnia  19 grudnia.
(z G azety W arszawskiey.)

O kręt Cambridge ma wkiótce wypłynąć z 
Portsmouth z Konsulami naszymi, przeznaczonymi 
do Buenos-Ayres, Chili i P e r u , którzy dzisia na­
radzali się z Panem Canning.

Drugi oddział 23go połku popłynął na okrę­
cie F anny  do Gibraltaru.

D nia  18. Słychać o utworzeniu się 4 lub 5 
nowych pólkow woyska angielskiego.

List z M alty  pod d. i8 z .  m. donosi b przy­
byciu tam P. M aitland, i mianowaniu komruissa- 
rzy  do dozoru wnyskow’ego wysp jońskich Zbie­
rająca się w Malcie znaczna potęga morska angiel­
ska, popłynie do Tunis, i domagać się będzie za­
dość uczynienia za obrazę bandery krajowcy.

O kręt Tyne  zawinął z Peru Cruz do P orts­
mouth i przywiózł wiadomość, iż rząd mexykań­
ski kazał w M exyku  uwięzić jenerała francuzkie- 
go la M atte , i kilku innych wysłańców. Mieli 
znosić się listownie z posłem francuzkim w W a ­
shingtonie, w> celu osadzenia pew nego członka ro­
dziny Burbonow , na trome mexj kańskim Sied/.a 
w  tak ścisłem więzieniu, iż nawet żony odwie­
dzać ich nie m o g ą .  Wszystkim oraz francuzom 
kazano niezwłocznie oddalić się z kra,u mexv k ań ­
skiego. Kongres tameczny zebrał się d. 3 i paź­
dziernika, dla ułożenia konstytucyi związkowcy.

W  Caraccas edebrino listy od jenerała Boli- 
vara , k tóry  wychodząc na czele 16000 woyska do 
Peru, żegna się z przyjaciółmi, i oświadcza . iż u- 
twierdziwszy spokoynosć i bezpieczeństwo w obu 
rzeczachpospolityt h, chce żyć prywatnie w rodzin- 
nem swojem mieście.

Gazeta rządowa, wychodząca w Bio-Janeiro  
tv Brezy lii, umieściła d. 26 września długą korre- 
spondencyą kommissarzy portugalskich, wysłanych 
z Lisbony z ministrem Rejenta Brezylii,

H i s z p a n i i  a .
M a d ry t dnia  10 grudnia.
(z Gazety W arszawskiey.)

Słychać, iż benefieya duchowne, zwłaszcza 
znacznieysze, po zawakbwaniu ich, nie będą roz­
dane, lecz dochody z nich użyte zostaną na potrze­
by krajowe, do czego bulla Pajdezka Króla Karo­
la 1 P upoważniła. Tuteyszy Dziennik Restaura- 
dor radzi, aby, podług dawnych praw  krajowych, 
każdy starający się o urząd dowiodł, iż przodkowie 
jego byli katolikami, bez żadnego powinowactwa 
z żydami, maurami, lub nowochrzczeńcami; iż nie 
byli skazani wyrokiem inkwjzycyi za kacerstwo, 
ani nawet o nie oskarżeni i podeyrzani. Chce oraz, 
aby środek ten rozciągniono do wolnych mularzy, 
cumrnuneros, liberalistów i wszelkiego taynego to­
warzystwa, przeciwnego rozkrzewieniu wiary ka- 
tolickiey.

Penże Dziennik donosi, iż woysko Bessieresa 
Stać będzie niejaki czas w Fullarobledo. Pobiera 
większą płacę i żywność, jak podczas woyny.

D nia  12. W czora wyszło ztąd całe k ró ­
lewskie woysko hiszpańskie, a nawet oddział 5oo 
ludzi, noszących zaszczytny tytuł : przyw rócideli 
praw  królewskich

Oczekujemy tu przybycia wielkiego inkwizy­
tora biskupa Tarragońskiego, który dwa lata ba­
wił we Francyi.

Jenerał Lloberas poddał się Królowi z całetn 
woyskiem, które w czasie kapitulacyi Barccllony 
Stało w 1 arragome; oddział tego woyska znaydu- 
je się w okolicy Reus, gdzie niedawno lustrował go 
Baron Eroies.

Minister woyny ogłosił postanowienie kró­
lewskie, iż wszyscy mianowani przez Monarchę 
oficerowie, którzy od dnia 7 marca r. 1820 zostali 
uwolnieni od czynney slrnby, mają p bierać całą 
płacę; olicerowie zaś m i a n o w a n i  za rządu stanowy 
d o s t a n ą  t y l k o  części płacy. »

Listy z K udyxu  pod d. 28 z. rn. donoszą oroz* 
chodzącey się tam pogłosce, iż rząd uznał pożyczkę, 
k tórą stany zaciągnęły. Gazeta Restaurador o tem 
pow ąt jii w a.

Xiąże Infantado  zaymuie się ciągle urządze­
niem gwardyi, u tawa względem amumestyi jest 
bliską ukończenia. Po długiem jey roztrząsaniu 
na radzie Kastyliyskiey, podano Monarsze nowy 
wr tey mierze projekt. Zdaje się atoli iż wspo­
mniana ustawa dopiero na Boże Narodzenie będzie 
ogłoszona.

Od granic hiszpańskich dnia  i 3 grudnia.
(z te) ze g a ze ty .)

L  st z W it to ry j  pod d. 7 b. m. wyraża; 
„  Prowincja 13 skaia, do którey miasto tuteysze na­
leży, wystawiła oddział woyska wiary. Żołnierze 
tego woyska byli po w iększey części z pospólstwa. 
Postanow ienie z d. 28 listopada nakazało jm udać 
się do domu. Jedni z nich nie naią sposobu do ży­
cia; drudzy udają, iż woyna jeszcze się nieskoń- 
czyła /

Od roku 1690 do 1807 wybito w prowincji 
mexvkanskiey lóoo milionów tw ard oh piastrow 
z których 767 milionów pesłano do Hiszpanii 18 
milionów do H a u a n n y , 6 mili now do Porto Bicco, 
12 in i1 i.nó w do L.uizyany, i 5 milionów do P la ta ,  
26 milionów do St. Domingo , a reszta rozchodziła 
się W rzeczoney prow incyi.

Kurs wileński na assygnaty od dnia 28 grudnia 
rubel srebrnym 3 rub 28J kop., czerwony zloty no­
wy r. i i  kop. 69,stary r. 11 kop. 5o, imperyał r. 36 
kop. co£.

Pozwolono drukować. Z  polecenia J W . W ojennego Litewskiego Gubernatora.
Andrzey Bucharski R zeczyw isty Radca Stanu i Kawaler,

w  D rukarni R edakcji.



D O D A T E K  D O  G A ZETY  KURYERA L IT E W S K IE G O  N. i 56.
W iln o  d n ia  5 1 G r u d n ia  v. s. 1 8 2 5  R o k u .

O g ł o s z e n i e ' * pieniężnemi, jako teź i z samemi prośbami do ni-
Sprzedaź rozm aitych rzeczy koS° wi?cey, ani pod czyim imieniem, jak wprost

W ł lo A c I r ł z *  pod adressem do Konsystorza przesyłano. W  prze- 
p r z e z  a i lK C J  ą  w  U O i l l i e  r ~ ciwnym bowiem zdarzeniu, jeżeli przesyłki jako-
g o  T o w a r z y s t w a  D o b r o c z y n n o ś c i ,  we skutku potrzebnego w .należney odpowiedzi
rozpocznie się znow u od dnia 2 uieotrz.Vnia]»> ,W1U? sami sobie przypisywać ze- 

ł  . * Q /  1 chcą. O czern Konsystorz Auszpurgsko-Ewan«e-
S t y c z m a  n a s t ę p u j ą c e g o  1 0 2  ł  r o k u  licki Wileński interessowane strony zawiadamia- 
J t r w a ć  będzie codziennie Z r a n a  b c» takową rezolucyą, na swym kompletnym za-
o d  c r o d z i n y  q t e v  d o  i s t e y a p o  p o -  siadaiy u podpisawszy, dla zaawizowama do Ga- 
,  ,  o . J  ^ J i. A. zety Kuryera Lit., komu o tern wiedzieć będzie na-
l u d m u  OCl 2 e y  CIO O t e y .  leżało, umieścić zadeterminował. Podpisano w'żur-

nale: Prezydent Konsystorza Fryderyk Baron
Sąd Exdywizorski.  ̂ Rożen Kawaler orderow. Xiądz Jan Jakób Ni-

2 Sąd Taxatorsko Exdyw izorski massy I f  TT . kolai Radca Konsystorski. Karol Fryderyk Szwartz 
Siesickich w dobrach Janus zewie exy itu jący, po- Radca Konsystor. l4  klassy. Sekretarz Konsy- 
wadem ułatwienia wszystkich akcessoryinych kwe. storski Franciszek Zacharzewski 10 klassy. 
siy ów, 1 przesłuchania w samęy sprawie obustron- Wolno drukować Prezydent Konsystorza Ba-
nych głosów, termin na ostateczne wzięcie spra- 7>on Fryderyk Rożen.
wy w namowę w dniu 5 januaryi następujące.  _ _
go 1824 roku pod warunkami amissyi i zwrotu
kosztów massie za zagajenie czasu, udetermino. 2( Konsystorz Auszpurgsko-Ewangelicki Li-
w ał; iotem  aby każdego z interessowanych doszła tcwsko-Wileński.
wiadomość, przez ninieyszą awizacyą uprzedzając, pvoku l8 2 3 miesiąca xbra 2 l dnia, w zapro-
zarazem ze od daty namowy za dni i i  wyrok wadzonym dziele rozwodow*ym z powództwa Uro- 
oczewisty ogłoszonym zostanie, zawiadamia. dzoney Teressy z Leonowiczow Beymanowey,

Jan Olechnowicz Ziem ski U p it.iE x d . Prez. .przeciwko swojewu mężowi Ur. Franciszko- 
1gnący Eopacinski Sędzia A iem . Rrasł. E xdyw . Beymanowi, jeszcze w miesiącu januaryi 26 
Klaciejr Paszkiewicz P isarz Ziemski Ptu Upits. dnia 1823 roku po przeyśćiu stopniow processuj 
E xdyw . Stanisław Karczewski Regent. kiedy uzupełnienie całkowitego dzieła istotne aa-

_ 'l-:; stało , a zbliżający się czas prawem zadyktow a-
2 Sąd x.xuywizorsh. za dekretem remissyy- ny temu Konsystorzowi upływa, dla niewiadomo. 

nym  Ziem stw a Ptu Upitskiego, uznającym tcxę  §ci mieysca ‘ pobytu Ur. Beymanowey, i nieja- 
1 E xdyw izyą  funduszu  łV . Wilhelma Me dema ka- WI>nfa s łę .w  ten Sad, Konsystorz Auśzpurgsko- 
pitana w oysk pruskich na satysfakcyą kr edytorów  Ewangelicki Litewsko Wileński zdeterminował 
jego w majątku Sałatach w powiecie Upitsnim przez ninieyszą trzykrotną awizacya w Gazecie 
położonym czynność wedle przepisu tegoż dekretu Kuryera Litewskiego powódkę Ur. Teressę z Leo­
na pierwszym  zjezdzie zaskuteczniając, komporta- nowiCzow Beymanowę zawuadowić, aby dla wy- 
cyą obligow i wszelkiego ty tu łu  dokumentów do sjuchania dekretu zaferowanego, sama przez sie, 
tey  sprawy należeć mogących wszystkim stronom, ju w  niemożności przez umocowanego plenipo- 
począw szy od ago januaryi roku następnego 1 8 2 #  tenta na dzień l8  'januaryi następującego roku 
do kancelaryi Ziem stwa Upitskiego z persysten. l 8 a 4 w  tym Sądzie Konsystorza “jawiła się. W  
cyą sześcio niedzielną przeznaczył, i po ułatwię- źurnale podpisano przez komplet Konsystorza za 
m u dalszych czynnościow na oczewistą rozprawę korrekta Sekretarza.
Sądy swoje na dzień  9 januaryi roku następnego Prezydent Konsystorza Fryderyk Baron Ro-
odłoźył. Ażeby więc wszystkie strony do teyspra- zea Kawaler orderow. X. Jan Jakób Nikolai 
wy interesowane, były zawiadomione, otem przez  R adca Konsystor. Karci Fryderyk Szwartz Rad- 
gazetę ogłasza 1 że mestawaj ący kr edytor owie arn. ca Konsystor. i4  klassy. Sekretarz Konsystorza 
missyi ulegną czyni ostrzeżenie. D at x&25 xbra  Franciszek Zacharzewski 10 klassy.
1 dnia. Wolno drukować Prezydent Konsystorza

Zgodno z postanowieniem Sądowym i że w Baron Fryderyk Rożen.
Kuryerze L it .  umieszczono bydż może poswiad-___________________ _________ _
czam. Sędzia Z iem . Upit. E xdyw izor Fraciszek
Łopaciński. 2 t f /  domie M axa naTrockiey ulicy poło­

żonym znayduje się w mieszkaniu niżey podpi- 
2 . Konsystorz Auszpurgsko-Ewangelicki Li- sanego pantaleon nowy mahoniowy, na sześć ok- 

tewkso Wileński. taw, z  mechaniką angielską, zrobiony przez  sa­
l t  oku 1820 raca xbra 21 dnia, z okoliczno- mego przedawcy. Jan JSioack.

sci, że ten Konsystorz przeZ kilka miesięcy nie___________________ _________
miał aktualnego kompletu prawem wskazanego, z 3 W  K a r d y n a l i i  n a p r z e c iw  k o ś c io ta
rożnych powodow; a ztąd gdy i przesyłki pisma y. j Q j e s t d o p r z e d a n ia  k o c z o b r y k : ź y _ 
nie w swojey porze i me wr czasie przychodziły. Ze- , r 7 i 1 . i  ..
względu: gdyby osoby w y z u a c ^ i a  Au,opurg.ko- 8 °  n a b ? c  .*“ *«? u d a ć  s ą  d o n o s y
Ewangelickiego do naszey .juryzdykcyi Konsysto- p o d p is a n e g o  , m ie s zk a ją c e g o  w  t y m ż e  do-  
rza Wileńskiego udające się, a mające interessa m ie ) Z k t ó r y m  s ię  o c e n ę  umóu>i. 
w różnogatunkowym sposobie, tak z przesyłkami J ó z e f  B u c z y ń s k i .



Obwodzie położone.

N a z w  i s k o 

Pow iatów , Amtow, Folwarków 

i Kolonii.

^  °  2 -» t/7. Nv 2.S"o fc'  ̂
F 3 a, o- c o £

B "U

S o k o l s k i e g o  p o w i a t u .  
Nowowolskiego amtu.

Folwarki: Nowowola z awulsem Ma je w o, Reszkowce, 
Nowinka i kolonia Groćłiow sczyzna ,

Folwark Zw ń rżan y  . . • .
D cnatarya Nierosna . . . • .

Oprócz tego dzierżawca 'donataryi Nierosney 
płaci do amin rub. 10 kop. 80 srebr.

... . Sokolskiego amtu.
Folwak Wroczenszezyzna . . . .

Siatkowskiego amtu.
Folwark Dubowo . . .

Dubnickiego amtu.
Folwark Kuźnica Stołowa . . . .

Chodorowskiego amtu.
Folwarki Ku-miała i Cfiodorowka . . • .
Folwark Połomin . . . . . .

JI i a ł os  t  o c ki  e g o  p o w i a t u .
Surazskiego amtu.

Folwarki: Zawyki, Baranki i Tryczow ka .
Opróct tego z folwarku Zawyk c o ro c z n i  p ła­

ci się Surażskiemu kościołowi za zbożową 
dziesięcinę po 72 rub 45^ kop

Folw ark Ultowo . . ,
B i e j  s k i e g o p o w i a t u .

Klenitkiego amtu.
Folwarki: Kleniki, Raczki i Gada z czynsEOWemi wsia 

ini bielskiego leśnictwa . . . .
li 1 e 1 9 k i e g o p o w i a t u .

Bielskiego a m tu ,
Folwark Pohrcby ( . .
Folwark Grabowiec pod Bielskiem ,

Oprócz tego z folwarku Grabowca płaci się za 
zbożową dziesięcinę Bielskiemu kościołowi 
po 32 rub 8/-J kop. srebr.

Folwarki. Gołowiesk, Uzyki i woytowstwa Bielsk i PiIiki 
Oprócz tego z folwarków Gołowieska i Uż.yk 

płaci sic bielskiemu kościołowi za zborową 
dziesięcinę co rok po 155 rub. 99^ kop. sr. 

Stołować kie ga amtu.
WoytowstVjo Ple tycze . . . . . .

Brańskiego amtu.
Folwarki.-Riefsnówiek, Buynowo i Malesza

Oprócz tego z folwarku Buynowo płaci się do 
brańskiego szpitala annuaty  21 rub. 5 o kop. 

a * folwarku Kiersnowka daje się brańskiemu 
kościołowi dziesięcina snopowa.

Folwark Załuskie . . . . . .
W oytow stw o Chojewo • - . ‘ • •

S o k o l  s k i e g o p o w i a t u .  
janowskiego amtu.

Folwark Janowo z czynszowenri kluczami Kuplisk i 
Czerliona nazywająeemi się ‘ . . .

Fo lw ark  Białystoczek . : . .
Kolonia Karczmisko . .

D r o b i ć  z y ń s k i e g o  p o w i a t u  
Mielnickiego amtu.

Folwark Drohiczyn z woytowstwami W ólką  i Rogów­
ka 1 folwarkiem Klukowo . . . .

Folwarki: Drohiczyn Benedyktyński i Sitki .
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A  zatem zyczący vvziac w arendowną dzierżawę lttory kol w lea. 7, tycti majątków albo kuka, ze­

chcą przybywać z dostatecznemi kaucyami, odpowiadającemu dwórocznemu średniemu z każdego ma­
jątku dochodowi, do Białostockiego Obwodowego Rządu 2go Oddziału dla targów na wyżey oznaczo- 

jakich zaś warunkach takowe majątki oddają śię w dzierżawę, o tern objawiono bę-ne term iny, na
dzie życzącym po przybyciu do Obwodowego Rządu. Obwodowy Kaznaczey Lachowicz.



O ś w i a d c z e n i e .
Roku 1825 mca xbra jg dnia oświadczenie 

imieniem storoz. Michela Ickowicta Zlotoiabkly mie­
szkańca swtranskiego, czyni się z  następny okolicz­
ności, żałcy miał na ukaticiela przez staro zakon­
nego'Izraela Hirszomęia Bahańa , na summę ru­
bli srebr, 80 wdacie  12 xbra tBaS r. wućcel, z ter­
minem opłaty w 1324 r. dnia 20 marca przezna­
czonym. ręką staroz. Beythihła tranzlaiora kanału 
Wileń. pisany, świadkowie na onym Leon 1 oma- 
szewKz, i starozny Jankiel Szmerel Helprin podpi­
sani sobie wydany, takowy wexel na ukaz-cudo wy­
dany, służący staroz. M whet wi Ickowiczowi Złota- 
i  ab kły zotał zgubiony w dniu 17 xbra tegoż roku 
w drodze przypadkowym sposobem, jeżeliby kto zna­
lazłszy , jako za wexlem na ukaziciela wydanym, 
nie powracając żalłmu, zgłaszał się do obiałgo Izra­
ela Mirszowicza Bahana do ędebrania rub. sr. 8g, 
lub układ jaki chciał czynić-, przez ńinieysze oświad- 
czeme,objawia się-, aby Starozakonny Izrael Hir- 
szowicz Bahan summy za lakowym wezlem nie 0- 
płacał, i w  żadne układy mimo wiedzy la ł  go z ni­
skim nie wchodził, obzałgo ‘Izraela Hirszowicza Ba­
hana ostrzegając: w tem nimeysie oświadczenie za ­
pisuje się-, 1 do gazety Kur. Lit dla wiadomości od­
daje się: jako Plenipotent w imieniu aktorą podpi­
suję się. Andrzey Jachirrowicz Adw. Subset. Wileń.

Boku 1825 xbra 19 dnia. Przed Aktami mia­
sta Gub. Wilna staw aj ąc ■osobiście W JPan An­
drzey Jachimowicz Adw. Subsel. Wileńskich, ta­
kowe oświadczenie wpisać do akt oddał , i £e jest 
w aktach, śwadczę. Wincenty Zołkowski vice R e­
gent M. Wilna.

Wolno drukować. Daniel Wener R. M., W ,

Sąd 3dówny Lit. W ileń. 2go Departam en­
tu przez Dekret Kettiissyyny r. 1818 Augu­
sta i5  dnia ustanowiorly 5 mając jirzedstawione  
sobiif dwie urzędowe skargi W . Kazimierza  
W alentynow icza Deputata Szlacheckiego Ptu  
W  i l e ń . , pierwszą w  roktt 18 u  jńnii a 5 do 
akt Ziem. W ileń. szczegółuiey przeciwko ży­
dom faktorom o wyniożeńie w i e l o r a k i c h  s k r y p ­
tów  summowych nawet .na imiona i nazwiska  
osob iemu nieznanych , bez dania pieniędzy* 
lub w małey kwocie zaliczonych , wniesioną; 
drugą w roku 1817 8bra 20 w tymże Departa­
mencie tylko dla realnych i istotnych kredytorów* 
fundusze pod satysfakcyą oddająćą, w sposobie 
konkursu ustalając sp raw ę , Walutę obiigow i 
•wszelkiego ty tu łu  skryptów stosownie do Koust. 
1775 roku i dalszych ustaw wyśledzić i roz­
poznać, a po zebraniu funduszów aktualnym  
kredytorom winną satysfakcyą zbliżyć poleciłj 
skutkiem iakowego p^zedpisania Sąd Ziemski 
P tu  W ileń. Dekretem  początkowym dnia i 5 
xbra 1825 roku ogłoszrinym, między wszystkie-  
mi stronami stawającemi i niestawającemi na­
wzajem kopiją z spraw uzna ł, a prośby W .  
W alen tynow icza  o decydowanie skrutynium i 
in k w izyc ji  wnoszone do rezolwowania po na­
stąpić mającey dokumentów koinportacyi odło­
żyw szy , tęź komportacyrą wszelkich dokumen­
tów  , fundusz wyświecać zdolnych pod dofcład- 
nemi regestrami in natura, majątku zaś rucho­
mego, summownego et etiam leżącego na rege­
strze na pomienionym W . Kazimierzu W a len ­
tynow iczu  przeznaczył , a nawzajem kompor- 
tacya obligów , kart, skryptów i pod wszelkim  
zwaniem  dokumentów, również pod dokładnemi 
regestrami in natura na wszystkich pretensorach 
stosunki do funduszów W . W alentynowicza  
mieć mogących zadeterm inow ał, zaś z uwagi 
z kim mianowicie mogą bydź decydowaite przez 
W . W alentynow icza  pretendowane akta inkw izy­

c j i  łub skrutynium, termin na-,komporłacyą  
dokumentów do kanceliaryi aktowey Ziem. P tu
Wileń. spełnić się sub amissione rei powinna  
dzień 5 maja 1824 roku zam ierzył, % tem naw et  
zastrzeżeniem , źe po takowym  terminie żadne 
stosunki ani papiery W . Kazim ierza W alen ty -  
bowieza, chociażby i realne okazywały się, pod 
sądowe rozwiązanie ‘ zaymowanemi nie będą i 
wiecznemu upadkowi podlegną, żeby w ięc  kre-  
dytorow i pretensorow W .  Kązimierza W alen­
tynowicza o zaszłym wyroku przez żadną stro­
nę nieapellowanym dóyść mogła wiadomość , i 
żeby ciź kredytorewie tenże zaszły wyrok w za­
mierzonym terminie sp e łn il i , a do nastempne-  
go sprawy przypadnienia pod upadkiem sw ych  
stosunków staw ali ,  i niewiadomością nieza-  
słaniali się , na ten zamiar ninieysza trzykro­
tna d o / ja z e t  Kuryera Lit. podaje się awizacya.

8 WSkutek Remissy Sądu Głównego Lit. W i ­
leńskiego ago Departamentu sprawę między wierzy­
cielami zeszłego Franciszka i  ijyjąęey Franciszki z  
Jagiełłowicsow Święcickich I onych sukcessorami 
porządkiem konkursu ~do rozsądzenia odsyłając«y,/ 
Bąd Ziemski Ptu Wileń. Dekretem dnia 5 xbra  1823 
roku ustanowionym, na wszystkich stronach po­
łączonych i z jedności należeć mogących, komporla- 
Ćyą wszelkiego tytułu dokumentów pod regestrami 
dokładnie, sporządzić się powinnemi w dniu 18 m ar­
ca 1824 r. do kanceliaryi aktowey Ziem. Wileń. 
spełnić się powinną u z n a ł , i persystencją eztścio- 
niedzielną zamierzył, kopią z spraw nawzajem do 
kanceliaryi Sądu swojego oddać nakazał, inwen- 
iacyą wszelkiego mdjątku szczególniej possesyow 
w mieście Wilnie i na Antokolu exystujqcych za ­
determinował i nad temiz funduszami administra­
c ją  ustanowił, do obrony schedy zeszłego Józefa 
Święcickiego prokuratora dodał, między tradycyjne-  
mi possesorami akta inkwizycji, kalkulacji, weryfi­
ka c ji  p rzezn a c zy ł , adcytować massewych debilo- 
row polecił, i dalsze pierwszemu stopniowi sprawy  
właściwe postanowienia zaskuteczniwszy, termin na 
przywołanie teyie sprawy w sessyach poobiednich 
oachodzić mającej do oćz@i*>istego oney rozsądzenia 
dzień 2 junii roku przyszłego  i 824 zamierzył, ż e ­
by więc kredyiorowia ipretensorowie zeszłego Fran­
ciszka i ży jącej Franciszki Święcickich o powinności 
spełnienia zaszłego wyroku i o założonych ter­
minach byli wiadomymi; a do następnej oczewi- 
s t y  rozprawy pod upadkiem rzeczy 'łączyli  się, zaś 
debitorowie że etiam w ich mestanncści oczewisty 
nastąpi dekret, zatym przydarzyć się mogące niedo­
godnością własney winie przypisać będą powinni , 
pstrzezonemi zostali, do tego Celu ninieysza trzykrot­
na do gazet Kuryera Lit. podaje się awizacya".

5. Rezolucją Sądu Grodz. Fiu Wileńskiego, 
w dacie 23 7bra 1822 nastałą, niżey podpisany U- 
rzędnik będąc odkomenderowany do inwentowania 
wszelkich ruchomości w I jkacyi tego Sądu będą­
cych i do wyprzedania z publicznej licytacyi j a ­
ko to: odzienia, pasów polskich, pościeli, waliz, ku­
frów, strzelb myśliwskich, pistoletów, lanszawtow i 
dalszych szegółow, oznayrnuję , i i  od dnia 17 mca 
januaryi następnego 1824 roku rozpocznę takową 
wyprzedaż z południa od godziny pierwszey p r z tz  
wszystkie dni oprócz świątecznych i tabelnych, aż  
do zupełnego wyprzedania-, esoby życzące c o z te y  
ruchomości nabyć, raczą się stawić w pcmienio- 
nych datach w Izbie Sądowej Grodu Wileńskie­
go-, o czem przez niniejszą awizacyą w gazecie 
^ U7j- fdtew.' trzykrotnie zawiadamiam. Dat w 
Wilnie  1833 roku xbra  22 dnia. Sędzia Grodzki 
Wileń. Antoni >Fomai nacki.

8 Sad Z jazdow y na rozbiór majątku W . nie- 
gdy  Jana Kłosowskiego w dobrach wsi N a ra jó w .  
ce w Gubernii U ołyńskiey powiecie Óstrogskirn

U )



l e ż ą c y c h  z  m o c y  D e k r e t u  Sądu  Z iem sk ieg o  t e .  

g o ż  p o w i a t u  r o k u  z e s z ł e g o  s  8 2 2  dnia  1 0  czer­
w c a  z a p a d ł e g o , u ł a t w i a ć  s i ę  za likw idow aw szy  
n a  t r z e c h  u p ł y n i a n y h  t e r m i n a c h  z j a z d u  d r u g i e ­

g o  w s z y s t k i c h  s ł a w i ą c y c h  s i ę  w i e r z y c i e l i ,  c e l e m  

p r z y s p i e s z e n i a  k o ń c a  r o z b i o r o w e m u  d z ie łu ,n a  wnie-  
s i e n i ę  P r o k u r a t o r a  m a s s y  T Y .  S t a n i s ł a w a  R ó ż y c ­

k i e g o ,  o s t a t e c z n y  t e r m i n  l i k w i d a c j i  d o  d n i a  p i e r ­

w s z e g o  l u t e g o  r o k u  n a s t ę p u j ą c e g o  1 8 2 4 ,  n a z n a ­

c z y ł ; d o  k t ó r e g o  a b y  w s z y s c y  w i e r z y c i e l e  i  p r e . 

t e n s o r o w i ę ,  j e ś l i  j e s z c z e  j a c y  d o  m a s s y  m a j ą t k u  

z m a r ł e g o  J a n a  K ł o s o w s k i e g o  b y d ź  m o g ą ,  w  S ą .  
d z i e  t y m  s t a w i l i  s i ę  d ł u g i  i  p r e t e n s j e  s w o j e  u -  

s p r a w i e d l i w i a l i ,  p o d  u p a d k i e m  w  s p r a w i e  n a  t y m  

t e r m i n i e  o g ł o s i ć  s i ę  m a j ą c y m ,  z a d e t e r m i n o w a ł ,  d l a  

c z e g o  t e r n  i n t e r e s s o w a n e  o s o b y  z a w i a d a m i a .  D a n  

w  N a r a j ó w c e  n a  s e s s y i  s ą d o w e j  r o k u  1823 d n i a  

1 2  g r u d n i a .

P o d s ę d ę k  Z i e m s k i  P t u  O s t r o g s h i e g o  I g n a c y  

K o t k o w s k i ,   ■___________

K o m m i s s y a  S ą d o w a  I m i e n n y m  J E G O  I M P E -  
R A T 0 R S K 1E Y  M O Ś C I  U k a z e m  d o  d z i e ł  i  d ł u ­
g ó w  J T V .  H r a b i n i  R z e w u s k i e j  o d d z i e l n i e  p r z e z n a ­
c z o n a ,  p o  d o p e ł n i o n e j  o s t a t e c z n i e  w  d n i u  ‘t t y m  g r u ­
d n i a  b .  r .  i  z a p r z y s i ę ż o n e j  p r z e z  J T Y .  R z e w u s k ę  
k o m p o r t a c y i  m a s s y ,  p o  u z n a n i u  S ą d o w y m  d o s t a t e -  
c z n o ś c i  t e y i e ,  i  o d k r y c i u  j u z  d r o g i  d o  p r z y c h o d z e ­
n i a  s t r o n o m  k u  r o z w i ą z a n i u  i c h  k u t h e g o r y ó w ,  p r z y ­
c h y l a j ą c  s i ę  d o  p r ó ś b  w i e r z y c i e l i ,  d l a  n a d c h o d z ą ­
c y c h  ś w i ą t  B o ż e g o  n a r ó d z e n i a ,  i n t e r e s s o w  k o n t r a k ­
t o w y c h ,  i  d l a  m o ż n o ś c i  o b w i e s z c z e n i a  w s z y s t k i c h , 
w  c e l u  s t a w i e n i a  s i ę  i  p r z y y ś c i a  z  g o t o w o ś c i ą  d o  
s p r a w y ,  o d k ł a d u  S ą d o w n i c t w a  d o  o s t a t n i e g o  l u t e g o  
w  r o k u  i 8 a 4  d o m a w i a j ą c y c h  s i ę ,  p o s t a n o w i e n i e m  
s w o i m  w  d n i u  7  g r u d n i a  t e r a ź n i e j s z e g o  r o k u  z a p a ­
d ł y m ,  t e r m i n  d z i a ł a ń  S ą d o w y c h  w  p o r z ą d k u  p r a ­
w n y m ,  w y j ą w s z y  c z y n t . o ó ^ Ł  d m g ą  p o t o c z n ą  u ł a t w i a ć  
s i e ' w i n n e ,  d o  d n i a  2 0  l u t e g o  r o k u ,  z  t y m  z a -
p o w i e d t e n i e m  o d ł o ż y ł a ,  i ż  g d y  p o  d o p e ł n i o n e j  n a  

r z e t e l n o ś ć  k o m p o r t a c y i  p r z y s i ę d z e ,  w s z e l k i e  d o  p r z y ­
c h o d z e n i a  s t r o n o m  u s t a ł y  p r z e s z k o d y ,  p r z y s p i e s z e ­
n i a  d z i a ł a ń  S ą d o w y c h  w p r o s t  j u z  o d .  w i e r z y c i e l i  
z a l e ż e ć  b ę d z i e ,  w c z e m  ż e b y  n i k t  n i e w i a d o m o ś c i ą  z a ­

s ł a n i a ć  s i ę  n i e  m ó g ł ,  p o i ł a n e  p r z e z  r z ą d y  G u b e r -  
s k i e  z a w i a d o m i e n i a ,  i  n i m e y s z e  o g ł o s z e n i e , t r z y  k r o ­
t n i e  p r z e z  g a z e t y  w  t y m ż e  c e l u  z a d e k l a r o w a n e .  LR o -  
k u  x 8 a 3 d n i a  1 0  g r u d n i a .  S t a r y  k o n s t a n t y  n ó w

C z ł o n e k  K o m m i ś s y i  G a b r y e l  S z u m s k i .  C z ł o ­
n e k  K o m m i s y i  M .  J a w o r o w s k i  C z ł o n e k  K o m m i s s y i  

L .  D u b i e c k i .  S e k r e t a r z  F e l i x  Z a w a d z k i .
Z a  E x p e d y t o r a  1 a l o r o w s k i .

3  E x c e r p t  z  p r o t o k u ł u  p o t o c z n e g o  Z i e m s k i e ­
g o  p o w i a t u  N o w o g r ó d z k i e g o  z a p i s a n e g o  w  d a c i e  
p o n i ż s z e j  o ś w i a d c z e n i a  a  w  r o k u  t e r a ź n i e j s z y m  
i 8 2 3  m c a  d e c e m b r a  i 5 d n i a  z a p o d a n ą  p r o ś b ą  p o d  
p i e c z ę c i ą  u r z ę d o w ą  Z i e m s k ą  p o w i a t u  N o w o g r ó d z ­
k i e g o  s t r o n i e  p o t r z e b u j ą c e j  j e s t  w y d a ń .

R o k u  1 8 2 5  m i e s i ą c a -  d e c e m b r a  1 1  d n i a ,  p r z e d  

a k t a m i  J E G O  I M B E R A T O R S K I E Y  M O  S C I  
Z i e m s k i e m i  P o w i a t u  N o w o g r ó d z k i e g o  i  c a ł ą  p o ­
w s z e c h n o ś c i ą ,  n i ż e j  p o d p i s a n y  w  i m i e n i u  T Y .  B o g u ­
m i ł y  B a r a n o w i c z o w e y  R o t m i s t r z o w e y  G r o d z i e ń s k i e j  
n a y s o l e n n i e j s z y  c z y n i  m a n i f e s t  w  r z e c z y  n a s t ę p n e j : 

d e k r e t e m  o c z e w i s t y m  Z i e m s t w a  N o w o g r ó d z k i e g o  
w  r o k u  1 8 2 2  m c a  j u l i i  1 1  d n i a  z  T Y .  A d a m e m  d e  
B e r ł o  C h o r ą ż y m  w o y s k  P o l s k i c h  i n s t a n c j ą  T Y .  B o ­
g u m i ł y  B a r a n o w i c z o w e y  o t r z y m a n y m , s u m m a  z ł .  
P o l s k i c h  25 o  z a  w i n y  k o n t r a w c n c y y n e  n a  d z i e ń  i 5 
i a n u a r y i  a. r u b l i  s r e b r n y c h  1 9 0 8  k o p i e j e k  9 6  k a p i ­
t a l n a  z  p r o c e n t a m i  n a  o b l i g  z a m i e n i o n a  n a  d z i e ń  
1 8 t y  m a r c a  j e d n e g o ż  i 8 2 3  r o k u  d l a  T Y .  B a r a n o ­
w i c z o w e y  n a  A d a m i e  d e  B e r l e  j a k o  d e b i t o r z e  
z  r a z c i ą g n i e n i e m  h i p o t e k i  n a  w s z e l k i m  t e g o ż  d e b i ­

t o m  t a k  r u c h o m y m  j a k o  i  s u m m o w n y m  m a j ą t k u  0 -

g ó l n i e ,  a  s z c z e g ó l n i e  n a  s u m m i e  t e g o ż  d e  B e r ł y  z a  

• d o k u m e n t e m  a s s e k u r a c y y n y m  o b l i g a c y j n y m  w r e k u  
l b i S  m a r c a  2 2  d n i a  p r z e z  TY. G a s p r a  I w a s z k i e ­

w i c z a ,  j a k o  p l e n i p o t e n t a  w y d a n y m ,  a  1 8 1 9 7 7 1 0 / 0 1  i 4  
w  Z i e m i t w i e  N o w o g r ó d z k i m  o b l a t o w u n y r n  w  i l c ś c i  
z ł o t y c h  P o l s k i c h  * 0 , 0 0 0  z a p o ż y c z o n e j  u  J O .  X i ę c i a  
L u d w i k a  R a d z i w i ł ł y  O r d y n a t a  K l e c k i e g o  b ę d ą c e j ,  
s ą d z o n ą  z o s t a ł a ,  z  t e r n  s z c z e g ó l n i e  d o s ł o w n y m  
o s t r z e ż e n i e m :  „ k t ó r e g o  t o  o b l i g u  i ż b y  p o d  ż a d n y m  
p o z o r e m  TY , A d a m  d e  B e r ł o  n i k o m u  p r z e l e w a ć ,  
a n i  j a k i m  b ą d ź  s p o s o b e m  w y b y w a ć ,  p r z e d  d o p e ł n i e ­
n i e m  s a t y s f a k c j i  n i n i e j s z e m u  w y r o k o w i  n i e w a -  
z y ł  s i ę  j u d i t i u m  z a s t r z e g a : , ,  p o  j a k o w y m  t o  d e k r e ­
c i e  n i m  n a d e s z ł y  t e r m i n u  z a k r e ś l o n e  e x o l u c y i ,  w s p o -  
m n i o n y  A d a m  d e  B e r ł o  z s z e d ł  z  t e g o  ś w i a t a ,  a  j e ­
g o  s u k c e s s o r  b r a t  r o d z o n y  T Y .  H c r o n i m  d e  B e r ł o  
p o s i ą g n ą w s z y  p o  n i m  w s z e l k i  s p a d e k ,  g d y  w i n n e j  
z e  s t o p n i a  s w o j e g o  n i e d o p e ł n i ł  d l a  t e j ż e  T Y .  B a r a ­
n o w i c z o w e y  s a t y s f a k c j i ,  p r z e t o  r z e c z o n a  A k t o r k a  
z m u s z o n a  b y ł a  z  p o m i e n i c n y m  s u k c e s s c r e m  o  s k u t ­
k i  p o w y ż s z e g o  d e k r e t u  u s t a n o w i ć  p r o c e s ,  t e r n  c z a ­
s e m  p r z e d  k o n k l u z j ą  o n e g o ,  i ż b y  p o z o s t a ł y  p o  d e -  
b i t o r z e  i  w  r ę k u  T Y .  U e r o n i m a  d e  B e r ł y  b ę d ą c y  

f u n d u s z  , j a k i e j k o l w i e k  n i e w ł a ś c i w e j  z a t r a c i e  n i e  u -  
l e g ł ,  o r a z  a ż e b y  n i k t  p r z e c i w k o  z a s t r z e ż e n i u  i  w a ­
r u n k ó w  d e k r e t u  p o w y z e y  d a t ą  c y t o w a n e  g o  w  ż a ­
d n e  u k ł a d y  t a k  z  T Y .  H i e r o n i m e m  d e  B e r ł ą  j a k o  i  
z  k i m k o l w i e k b ą d ź  i n n y m  , o  s u m m ę  w  m a s i e  m a j ą ­
t k u  J O .  N i ę c i a  L u d w i k a  R a d z i w i ł ł a  b ę d ą c ą ,  w y ż e y  
w y r a ż o n ą  n i e w c h c d z i ł  i  o n e y  n i e n a b y w a ł , n i n i e j ­
s z e  w  a k t a c h  d l a  u m i e s z c z e n i a  g o  n a s t ę p n i e  p a ­
t r z y  k r o ć  w  g a z e c i e  K u r y  e r a  L i t e w s k i e g o  z a p i s u j ą c  
o ś w i a d c z e n i e ,  j a k o  p r o s z o n y  p o d p i s u j ę , A n t o n i  B a ­
r a n o w i c z .

O  z g o d n o ś c i  z  p r o t o k u ł e m  p o t o c z n y m  z a ś w i a d c z a m  
K a r o l  J a b ł o ń s k i  N o w o g r .  Z i e m .  A k t o w y  R e g e n t .

R o k u  1 8 2 3  x b r a  1 7  d n i a .  T Y o l n o  d r u k o w a ć  
p o ś w i a d c z a m  N i k o d e m  K i e r s n o w s k i  P i s a r z  Z i e m • 
F t u  N o w o g r .  D e i u r .  u r z ę d .

S ą d y  E x d y w i z o r a k i e .
3 Sąd Podkom orsko  Exdywiaorsk i  na do­

mierzenie  satysfakcyi z m a ją tku  R ym ow icz  k re -  
clytorom zeszłego Jana  i Scholastyki  z Sul i-  
s t rowskich Osmolskich Chorążych by łych woysk 
polskich, oraz na  wydzielenie  części 7. tegoż m a ­
ją tku  dla samey  W .  Scholastyki  Osmolskiey 
przychodzącey,  d ek re tem  Rem is syynym  Sądu 
Ziemskiego P t u  Oszmiańskiego w  roku  t eraz  
up ływającym  nowem bra  2 9  d. zapadłym, posta­
nowiony,  w  terminie  zamierzonym do tegoż m a ­
jątku R ym ow ic z  w Pc ie  Oszmiańskim w  paraf ii  
Holszańskiey  położonego, p rzyby ły,  wyrok iem  
s w y m  pierwszo zjazdowym w dniu i5  ter aźn iey-  
go m ca  xb ra  ogłoszonym, wszelkie  kwest.ye 
akcessoryynemu stopn iowi sp raw y  konkursowey  
właściwe załatwił ,  i w  tym  porządku  kom por-  
t acyą  wszelkich t r a n z ak lo w  na  tych s t ronach ,  
k tó re  za dek re tem  Ziemskim Oszmiańskim k o ­
pią z sp raw i komportacyą  decydującym oney  
niezaskuteczni ły ,  uznawając  z łożenie  wszystkich 
pap ie rów do takow ey  s p raw y  posługujących 
w kancelaryi  Ziernskiey Oszmiańskiey w  dniu 
28 janua ry i  1 8 2 4  roku  na  cz te ro  tygodn iową 
pe rsystencyą  tymże  s t ronom zalecił ,  i t e rm in  
na  z j a z d ' s w ó y  powtórny  dzień 5 maja  i 824  
r oku  naznaczył ,  dla zawiadomien ia  p rze to  wszy­
stkich in teressowanych ninieyszą awizacyą dla 
t rzykro tnego  opubl ikowania do gazety K u r y e r a  
L i tewskiego podaje. R o k u  1 8 2 3  xbra  i 5d .

Józef  Szalawa H a łko  Podkomorzy P t u  Z. 
Prezydujący .  Jozef  Buka ty  Sędzia Ziemski O -  
szmianski  Exdywiz .  K a r o l  Mosiewicz Sędzia  
Ziem. Oszmiań. E xdyw .


